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Szanowni Mieszkańcy, drodzy sąsiedzi, znajomi, koleżanki i koledzy. Kasiu, Aniu,
Moniko, Magdo, Paulino, Weroniko, Krysiu, Tereso, Zenku, Szymonie, Piotrze, Krzysiu,
Janie i wielu wielu innych.

Przepraszam. 

Tak przepraszam, ale to wielu z Was już wie. Nie będę więcej interweniował na Wasze
wnioski, w Waszym imienu w sprawie przychodni w Łubianie. Ostatnia moja
interwencja miała miejsce po Zebraniu Wiejskim dnia, gdzie ponownie, jak co roku,
podnieśliście temat funkcjonowania przychodni. Zgodnie z Waszą wolą wystapiłem z
Waszymi, tak, z Waszymi, a nie moimi, bo ja nie mam z przychodnią nic wspólnego,
uwagami do Wójta, aby dalej poprowadził temat. Wójt również się do tego na zebraniu
zobowiązał, co uczynił. Odpowiedź, jaką otrzymałem pod koniec kwietnia zwaliła mnie
z nóg i wstydząc się jej treści, gdzie nie byłem jej autorem, postanowiłem jej nie
publikować.

Niestety, ale Wasze prośby nie mają końca, dlatego ponownie informuję: NIE, więcej
tematu, który trwa od ponad dekady nie podejmę, tylko poniżej publikuję odpowiedź
na Wasze uwagi z kwietnia. Nie podejmę, bo jak wyczytacie to przecież moje
fanaberie!

Przeczytajcie, oceńcie, wnioski wyciągnijcie sami.

Kliknij aby powiększyć



Nie każdy pamięta rok 2013 i Zebranie Wiejskie z udziałem Pani Prezes ZPS Krystyny
Wawrzyniak i jak się potem okazało też i prezesa przychodni. Ja pamiętam doskonale.
Pamiętam brawa i owacje dla Pani Prezes Krystyny i gwizdy dla prezesa przychodni. Miało
być super. Nowa przychodnia w starym miejscu, nowa firma, brak takich kolejek, brak stania
na ziąbie często i od 4 rano, pediatra, ginekolog i co? Nie wykorzystaliście tego potencjału.
Wybraliście stare w nowej lokalizacji.

Możecie mi nie przyznać racji, każdy ma prawo do własnej oceny ale czy to nie poniekąd
Wasza wina? Nie chcieliście tego co było, chcieliście nowe, lepsze a wybraliście i tak stare
czyli to co jest dziś i nadal nie odpowiada?
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